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W  p r z e d e d n i u  w a l k i  w y b o r c z e !

Etapem maik! o przeUfiowe społeczna
s a  w y b o r y  d o  s a e n o r z ? d u

( jW )  W  przeddzień batalii w y - 
jorczej w W arszawie prasa wszy 
■'tkich ugrupowań podkreśla zna­
czenie dnia 18-go grudnia dla u - 
kładu sił politycznych w Polsce.

S K O Ń C Z Y Ł  S I E  
M O N O P O L

„HoDOtr’k“  pisze: ~
Dzicti ia grudnia rzuci jtdnak 

snop św intla ni to, cci nazywamy 
rzeczywistym układem sil. 
Zorientujemy się:

Czy isiotnie w ok.esie Jziejowy.a 
ijedy widmo nowej wojny świato­
wej zawisło naJ narodami, kied> 
sprawa godności, prawa i wolności

rami mina prasy ozonowej zrzt- 
dia. „G azeta Polska" alarm uje, 
że szykuje się j.amaeh opozycji.

1 dIa'eg-> też .J m j  prawo 
stwierdzić, że na dobro Warsza­
wy, na jej rozwój, na interesy 
je j ludności szykuje się Ternach. 
Mamy prawo stwierdzić, że za­
grożone zostało wielkie dzieło 
SJcfana Starzyńskiego.

Dlatego też w lym  przeł: mo- 
wym dla Warszawy dniu ob«- 
wiazkicm każdego Jest iuszyć 
stoliry na odsiecz. Nie m że w 
tym dm'u pozostać w domu nikt, 
kto nie jest przykuty do loża 
ciężką chorobą. Do urn wybor-

dać odpowiedź, ie  czasy dawne­
go bezhotowiu i . niedołęstwa — 
skończyły się „tzpowrotnie!
Z nastrójuw w yborczych można 

•wnioskować, że do urn w ybor­
czych starą rzeczyw iście wszy- 

, scy. A le me po to, aby biOuić o- 
betnegu, m ocno niedołężnego 

, stanu rzeczy, aie aby skierować 
prace samorządu do naprawdę 
wytężonej pracy, stanow iącej je ­
den z etapów przeDuaowy spo­
łecznej.

P O  Ł T A R E M U
„W arszaw ski Dziennik N aro-

kę t  zyaostwem prow-cra juz 
ćwierć wieku. Inni, którz® ma­
szerując w ciągu tego ćwierć­
wiecza ręka w rękę z żydami, o- 
becnie ze względów na nastroje 
społeczeństwa posługują się fra­
zeologią antysemicką. Łatwo aię 
drinyśltć co jest w rzeczywisto­
ści wat ta ta frazeologia.
W S. N. po’ staremu. Monopol 

na kwestię żydowską i —  nic 
w iecej. „W arszawski Da ennlk" 
nie m oże zrozumieć, że kwestii 
żydow skiej nie rozw ą że  tylko 
jedna grupa, zam ykająca się w  
swej kapliczce partyjnej- ale pra-

'tśmSw&śźP' cheom. oczy
W yk on u jąc rolioty roczne przy złym  lu b  słabym  św ietle nauwyreżam y oczy. W lam pie  
6tojąccj należy stosować 1 wc/.Turtrz m atowaną O s r a m ó -./k ę ^  na 125 Dlru lu b  2  po

dają oczom  obfite i łagodne św iatło.65 D lm . O sram ów kij^ j 

z n a h o ic a n r . w  d e h a lu m  s n a c h  g w a r a n tu ją  m a łe  zu ży  c i e  p r ą d u .
1

człowieka „.anęla pod znakiem za­
pytania. kied> zachwiane zostały aż 
'po łFim fundamenty gospodarstwa 
narodowe, »!•«. te o ust -ój kapita- 
Bstyc zny
Cży iatolnle jedna ,edj na kwestiu 
żydowska istnieje 'dla świadomych 
ł nbdurznnycu poczuciem od pow .e- 
dzialnosc, Poiek i Polaków, jak wy­
nikałoby z propagandy wyborczej 
Str. Narodowego i taJk zw. oboru 
„narodowo - radykalnego” , które­
mu patronuje uprzejmie «» prałat 
Trzepak, jeicii mowa o Warszawie. 
PPS chciałby zm n.ejszyć zna­

czenie kwestii żydow skiej, bo wie | 
dobrze, jako agentura polityki ży 
dow skiej. ża razem ze zniszcze­
niem potęgi żydostwa nastąpi zu - 
pem y upadek socjalizm u.

Z  drugiej strony PPS —  stara 
się bronić swego m onopolu na kw t 
stie społeczne. Zapomina, że ruch 
narodow o -  radykalny, dążąc do 
praw dziw ej przebudow y społecz­
nej w y w a l  na zawsze socjalistom 
praw o do w yłącznego uzurpow a­
nia sobie roli obrońcy robotników 
i ch łopów  Chłop i robotnik polski 
coraz w yraźniej widzi prawdę ru­
chu narodow o - radykalnego i ob ­
łudę socjalistów .

Z Y b Z I BO F I A
P rzyjaciele socjalistów  zydzi 

zmartwieni są, że nie udało się 
stw orzyć jednego bloku żydow ­
skiego Próbują jeszcze w ostatniej 
chw ih w zyw ać do jedności, pod­
kreślając znaczenie w yborów  dlu 
żydostwa.

„Nasz Przegląd" trwoży się, że 
żydzi mogą stracić rozmaite fun ­
dusze i zapom ogi

Musimy pamiętać, że poza nza- 
ezemem politycznym mają te 
wybory eonajmniej równą do­
niosłość gospoaarczs,. Rada Mlej- 
U ł  to nietylko trybuna, skąe 
niekiedy tnożna ł aał«-żj -onic 
praw politycznych. Rnda M iej­
ska I wyłonione przez nią wła­
dze samorząd we, to również kie­
rownicy spraw gospodarczych, o 
którycli. sfery mieszczańskie za­
pomnieć nie powinny. Władze 
uimorządowe dysponują 'undu- 
szatni, na które się Składają przez 
n u  płacone podatku Pada M iej­
ska może decyd wać o obciąże­
niach dodatkowych na rzecz mia-

czych iść jutro powinni w zys« f, V 
którzy pragną, aby rozwój doli- ską. 
cy p stępuwał naprzód w Jein- 
pie jeszcze bardziej szybkim, isć 
powinni wszyscy, którzy n.c 
chcą poLWOlić, aby został zmar­
nowany wielki dorobek ostatnie 
go eztcrolecia. Iść nowir"15 wszys­
cy, którzy na zakusy dawnych 
„ojczym ów” Warszawy pragną

omawia sprawę żydow -

Nadcbodząct wybory Sara s n ą . w^ ‘ nifc stać Jeszcze na zrozum ie- 
dowc,. zeze-rolnie w  Warszawie / nie, że nie w ystarczy negatywna
któro jako stolica państw: po 'w a lk a , musi być przebudow ą ca-
siada wyjątkowa znaczenie, od - (ego ustroju, musi być szczere dą- 
Dędą się rowrlez pod hasłem tej . ... ,
wałki. Należy dobrze p r  ypa- - zenie Q0 sPraw * d H w o %  sp. lecz- 
trzyć się tym, którzy hasło to nej, nie trwan fe w  form ach g o - 
wysuwają. Obóz Nar.aowy w al- f spodarki kapitalistycznej.

Zmidtwj w dum wyborom

scy stają do w spólnej pracy. 
W szyscy na fron t w yborczy.
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Aby ułatwić in form acje co do DOW YM  KOM ITETEM  RAD Y- 

okięgów , lokali, obw odów , nr. list X A L \  b  A W YBORCAM I. W szy 
wyborczych, nazwisk kandydatów 
i t. p., zostanie w ciągu niedzieli 
zorganizowana specjalna służba 
inform acyjna. Przez całą niedzie­
lę obsługiwane będą w tym celu 
dwa głów ne telefony komisji Na­
rodow ego Komitetu Radykalnego 
—  224 40 i 224-50 oraz trzy tele­
fony daaatkowe 975-44, 10-31-80 i 
218-17.

W DNIU W YBORÓW MUSI

iT e fg fo n  a l a r m o w y
2 2 4 -S O

W ZYW AM Y W SZYSTKICH 
SYM PATYKOM ' NASZEGO RU 
CHU, by w dniu wyborow w ra­
zie zaobserwowania jak ichkol­
wiek niedociągnięć akcji w ybor­
czej, zauważenia braku ulotek,

naszych kolporterów , lub Innych 
w ypadków  ważnych dla przebiegu 
akcji w yborczej, NATYCHM IAST 
A LA RM O W ALI NARODOW Y 
K O M ITET R AD YK ALN Y. W tym 
celu uruchom iony zostanie w n ą - 

BYĆ N A W IĄ ZA N A  ŚCISŁA kartek, stwierdzenia napauów nu . gu całej niedzieli specjalny TE

„Ju tro  P r a c y ”
o wyborecHi sam orządow ych

ca caiego narodu
„W arszawski Dziennik N arodo-

Tygodnik „Jutro P racy" tak p i­
sze o w ybu iach ' sam orządowych 
w Warszawie:

„ABC wnosi dc łltcji wyborczej 
stolicy uużo życia i młodzieńczego 
rozmachu. To zapewne tanów! głó­
wną tajemnicę powodzenia icb zgro­
madzeń. Opinia szuka czegoś nowe 
go, pragnie odświeżenia atmosiery

a to mogą przynieść tyłku nu ri I In­
ni ludzie, tacy, których nic nie łącz? 
ze starą glebą sitw i monopolów. Ta 
ctuha oSje dużo wdzięku namdowu 
radykalnym. Nie zawadziłoby, żeby 
tak w przyszłej radzie znalazła się 
grupa Raiodowyeh radykałów, któ* 
rzyby umieli przypominać co oznacza 
słowo samorząd.”

Piękne upominki gwiazdkowe
Z E G A R Y ,  Z ć G A R k l ,  B U J Z I K I

F  1  U » R O I < S E C K I
O S S O I l M I U i i H  2 . teB. nk-z iw l

R z ą d  p o l s k i  o s t r z e g a
prze d  stanem  rze c zy w  Czechosłowacji

PR A G A , 17. t2 Dnia 16 bm . istnienia i działania pew nych o -  
chdrge d ‘a fia iies Kzcczypospolitej środków i organizacyj na teryto^ 
Polskiej w  Pradze złożył czesko- rium republLL' C zeskoskm ackiej - 
słowackiem u m inistrowi spraw, za oraz przestrzega przed reperkusja 
granicznych uidt-iuem oire, w któ- mi, jakie dalsze istnienie lego si i«‘ 
rym Rząd Polski zwraca uwagę nu rzeczy może mieć na układ st<v»T ‘ 
rządu czeskosłowackiego na stan sunków m iędzy Polską a nową 
rzeczy, wytw arzający się wskutek Czechosłowacją,

' ̂  * , ’ i V ■ *

5  g ó r n i k ó w  z a s y p a n y c h
T rtg  ccny wuocdek na kopalni , ,H a z m e r c ’ *

W SPÓŁPRACA M IĘ D ZY NARO- LEFON A LA R M O W Y  NR. 224-80 ,

Na kupalni „K az;m ierz“  w  K a­
źm ierzu pod Sosnowe em w y­
darzył się tragiczny wypadek- O - 
to na jednym  z filarów  na g łębo-

-[n!(0 ięKszv kroili u dz-ejacb Anervki
Oszuhaftcza spółka trzech braci

f i n a n s o w a ł a  w o j n ę  w  C h a  0 0  i  w  H i s z p a n i i
N OW Y JORK, 17, 12. W ielki 

skandal finansow y firmy M okes- 
son and Roob.ns, k iórej w łaści­
cielem  b^ł słynny aferzysta, F i­
lip Musica, zatacza coiaz szersze 
i coraz bardziej sensacyjne kręgi. 
Staje się dz.ś jasne, że jest to uaj 

st* l nakładać nowe daniny. Zk wje]tsza af t ra w historii Am eryki 
rząd Miejski, wyłoniony przez 
obecnie wybieganą Raaę wez 
weźmie w swoje ręce od roku nią jest niewątpliwi^ najwięK-
i939 wydauanii kart rejestra- szym od czasu upadku Ivara
eyjnych, kióre zastąpią swiadse- j - reugt,ra-.
»w. przem " lo w t  • I Am erykańscy aKcjonariusze fir
Biedne żytiki tą naprawdę w „  , a ' , v ,:n,. , _ l, „  my Mokesson and R cbb.ns stracątsrachu. „O . N. R. hydra h u - J jB co najm niej 27 m uionow  dolarow .

" i  1,282 983 akcyj założycielskich,

nakazaiy aresnow ai.ie  brata F i­
lipa Musica, wy stępującego pod 
nazwiskiem (Jeorge Dietricha. Po 
za tym  władze stw ierdziły, że w 
aferze brat udział jeszcze jeden 
z braci, Robert, Dietrich.

Z G I N Ę Ł Y  A K T A
Śledztwo w sprawie Donalda

znowu przed sądem za oszustwo. , Dzienniki now ojorskie w yciągają

hydra
izy“  —  już wkrótce żydzi prze
« U M  c l u i y t  . i ,  m m l i  A  W rękach 13.S00

A  . „ o j ,  d r o g , „ N . . .  F »  * i w i k  j
gląd mimo w ob zdradza, jak  . ’ . . . .  . |
ważne dla polskiego stanu trze- ' 6? 5 ^̂951 akcyj na okazic.ela, sk vp
liego  jest odżydzenie samorządu, 
walkr o prawdziwie narodowy 
samorząd.

-G a z e t a  p o t s w v
A L A R M U J E

W  ostatnim  dniu przed wybo-

Pótnocuej, a krach spow odow any jcostera , w łaściw ie Filipa Musica,
kom plikuje się n iezw ykle, gdyż 
zarowno w  sądach, jak i w urzę­
dach prokuratorskich, w  których 
znajdow ały się akty, dotyczące 
jego poprzednich afer oszukań­
czych, zginęły one bez ślaau.

ś ledztw o odczuw a szczególny 
brak aktów, dotyczących jego m i­
lionow ej afery oszukańczej z r. 
1913, k .edy to ooecny właściciel 
firm y Mokesson and Robbins, F i- 1 
lip Musica false Donald Coster, 
ssazany został na karę więzienia,

1 tów  dłużnych i cb ligacyj firm y 
wartości 15 m ilionów dola. 'w  ró­
wnież nie znajda pokrycia.

S P Ó Ł K A  
b r a t e r s k a

W czoraj w łaaze prokuratorskie

W ładze śledcze przypuszczają, 
że w ytraw ny aferzysta potraf 1 

szantażem zmusić urzędników do 
usunięcia z archiw ów  obciążają­
cych  go dokum entów. N ajbardziej 
sensacyjnie przedstawia się do­
chodzenie w  zakresie handlu 
bronią

F IN A N S O W A Ł
W C 7 N Y

Ze w stępnych badań wynika, 
że firm a M usica‘y w  znacznej czę 
sci finansow ała w ojnę o  Chaco, 
aby m óc dostarczać obu w alczą­
cym  stronom  broni i am unicji. 
W  czasie trw ającej w ojn y  hisz­
pańskiej Musica dostarczał bom b 
i am unicji w  w ielkich  ilościach 
rządow i barcelońskiem u.

Przedstawiciel prokuratury o -  
św iadczjd dziennikarzom, że w ielt

z tego m edomowiei.ra prokurato-

kości 600 tr oberw ały się zwały 
węgla i przysypały pracu jących  
tam 5 górników.

W szczęto natycnmiast akcję S 
ratunkową i po k ilk u ' godzinach 
w ydobyto na powierzchnię dw óch 
ciężko rannych robotników . Od­
w ieziono ich do szp tata. •

Trzech innych górników  pozo­
stało pod zwałami węgla. P om e- : 
waż istnieje niebezpieczeństw o 
dalszego oberwania się węgla, ko 
Iumra ratow nicza pracu je  nad 
wydobyciem  zasypanych % dużą 
ostrożnością.

W  ciągu dnia w czorajszego mi­
mo poszukiwań, zasypanych gór-

ra, że m ebaw ym  ujaw nione zosta ; ników nie odnaleziono. Istnieje 
ną dalsze sensacyjne szczegóły słaba nadzieja uratowania ich.

SWIETA
K o m f o r t o w e  u r z ą d z e n ia .

w POLSKICH P EK tO M T  ItH 
P O D W A R S Z A W S K I C H

Przystępne ceny
Iniorm acje i zapisy:

„Fra n c o p o l” , Mazrwleclta 9, tel. 570-30

Komisariat dla soraw ukraińsk ch
p r z y  r zą d z ie  T rze c ie ! R z e s z y

która zresztą została mu aarow a- jeszcze osód zam ieszanych jest w
na na zasadzie amnestii.

W  r. 1920 aferzysta ten stawał
tę aferę, szczególnie jeśli chodzi o

BERLIN, 17. 12. Od Dewnego 
zasu urzęduje w Bariinie spe­

cja lny „kom isariat dla spraw u- 
kraińskich" („U krainisehe Ver-

dostaw ę broni do Hiszpanii. |trauensstelie \m D cutschtn  Rei-

c h e "), na czele którego stanął o- 
krairski działacz M ikołaj Susz­
ko. Kom isariat ten ma spełniać 
rolę ukraińskiego Konsulatu. '


